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SEJM.—  Senatorowie,  Zastępcy Ministrów,  
PosVovyie i Deputowani ,  w Koście l e Arcbi-Ka? 
tedralnym słuóliali  Mszy S. mianej przez X.  
P r a z m o w s k ie g p  Biskupa P łocki ego ,  a prf ino* 
flłacli do N  a j w y ź s z c g o o b łogos ławień ­
stwo Narodowi Po l sk i emu,  Senatorowie do 
Senatorskiej ,  a Pos łowie  i Deputowani  do Po* 
Solskiej udali się Izby.  lira: W'łady: O str o ­
wy k i  Marszałek w mowie zagaiaiącej r z e k ł : 
i z od czasu limity sejmu powiększono wojsko 
narodowe,  do którego Polacy spieszy z nad­
zwyczajnym zapałem; wysłano do Ludów naln 
przyiaźnych,  dla szukania związków,  a teraz 
nadchodzi  stanowcza chwila.  Polacy kajdan 
nie przyjmą; niezwaźajmy tjęrłiczbę woiowm-  
ków naszych i n icprzyiac iół  , lecz na dobrą  
sprawę,  pomnijmy,  z.c wszeręgach nieprzyja­
cielskich są bracia nasi ,  którzy niepodobna,  
aby przelewal i  krew rodzinną.  Po zagaicniu 
Marszałka , przywołano imiennie wszystkich  
Posłów i Deputowanych.  Pose ł  W i t k o w s k i  
zapytał  , czy Deputowany Józef  L u b o w id z k i  
nieobecny w j zbi e ,  może należeć do nast ęp­
nych obrad,  z czego wynikły  l iczne dyskusje.  
Aloi: B ie r n a c k i  radził  aby ten wniosek po ­
nowiono po z łączeniu Jzb a rząd o b j a ś n i ‘czy 
I.ubowidzjii icst winien lub nie.  M o r a w s k i  
dowodzi ł  że Lubowidzki  powinien należeć do 
obrad,  stosów nie do statutu organicznego.  K u c z ­
kowski.  y , .  i a  ł  aby wiedziano czy postępek Lu- 
bowidzkit go iicit zbrodnią.  / tw ie r k o w s h i  ra­
d / i ł  aby zwalano na fakla. B a r z y k o w s k i  0 - 
pisał  całe  zdarzenie ujścia Wice-Prezydcnta  , 
z którego pokaźnie się źc Deputowany Lubo­

widzki za zezwoleni em wywiózł  brata z laza­
retu , lecz do ncieczki  za grąnioe nie miał  
wpływu.  S t a r z y ń s k i  dowodzi ł  ze bez prze­
konania n ik og o ,  a tern bardziej Posła areszr 
tować niewolnó.  Jan L c d o c h o w s k i  , Fran: S o ł -  
l) k , ■kusi/tski , W  le s zc zyń sk i  , G l i s z c zy ń s k i  , 
M o d l iń s k i  zabierali  głosy w tejże materji .  Hr: 
J e /s k i  zastępca Ministra skarbu mówi ł  obszer­
nie objaśniaiąo okoliczności ujścia b: -Wice 
Prezydenta.  Powtórnie P ose ł  h a c z l  owsk i  miał  
głos dowodząc źe Depulo:  Lubowidzki  powi ­
nien sam ptos ić  aby go przypuszczono do o- 
bra d , a przytem przypomniał  o uw ięzieniu 
KicmOioicsf,lego  w roku 1 8 2 5 ,  do czego miał  
wpływ W ice  Prezydent  , ęała izba z zadowo­
leniem przyję ła to przymówienie się K a c z ­
kow sk ieg o .  Żądano wotowanin czy Deputowa­
ny Lubowidzki  ma tcmczasow'o być uwolnio­
ny J u alf l e ć  do obrad sc janowycb; leszcze za­
bierali głosy  Posłowie Jan Jez ie r sk i ,  S t a r z y ń ­
s k i ,  S i o / d - i ń s k i , lecz odłożono rozwiązanie  
nadal,  gdy2 przybyła  Deftutacja  z ło iona z Ka-  
sztcla: U odzyi tsk iego  i I l r inh ic l iń sk iego  wzy­
wająca Jzbę Poselską do Senatu.  Kasztelan 
t i  o d z y ń s k i  d o w o d z i ł ,  ze ieśii  k i e d y ,  to te­
raz irdilość iest najpotrzebniejszą i oddał  win­
ną czest cnotom Marszałka Sejmu , po czcin 
J/ba poselska po łączyła się z Senatorską. —  
Xze C z a r to r y s k i  prezyduiący w Senacie wy-  
inowpie i palryotycznio powitał  J/.by pełączo-  

- ne , oświadczył  oraz ze należy zaprowadzili  
P.ząd stosowny do obc,cnych.okoliczności ,  wy­
brać Naczelnika wojska ,  przekonać *ię o s t a ­
nie kraiu i wy rzec o stosunkach zagranicznych.
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O stro w sk i  Marszałek przedstawi ł  że cel  nasz 
i es t  zginąć lub zwyciężyć dla ocalenia Naro­
du,  Deputowany M o ra w sk i  zdawał sprawę  
( tg całą umieścimy)  DepOtacji która miała  
konferencja z C h ło p ick itn  i doniosł  stosownie  
do odbytych narad,  że Dyktator oświadczył  
iż władzy  sobie powierzonej z powodu o d e ­
branych l istów od C esarza  i Xcia L u b e c k ie - 
go  dalej piastować nicmoże ; że niepodobna  
i es t  Narodowi Polskiemu prowadzić wojny'prze-  
ciw Rossji  dla iej ogromnej s i ły fizycznej , a 
wrazie przeciwnym wypada działać za pośre ­
dnictwem Pruss,  inaczej ubl i ży ło  by się spra­
wie Narodowej , nakoniec Dyktator  oświad­
cz y ł  z e i l e r g j ą  i z zapałem że przysięgi  M i-  
k o ła io w i  Naród z łamać nie  może ;  z czego  
wszystkiego wyrzekł  iż Dyktatury sprawować 
nie  może,  a w końcu gdyby tg w ładzę na po­
wrót przy i a ł  to nieinaczej ink tylko ze D y ­
ktatura będzie nieograniczoną ! Doputncja o- 
świadczyła na to że innej władzy dawać nie  
n-ioże bez zezwoleniaStanówSejmowych.  Poczem 
Posłowie  i Deputowani  do swej Jzby wrócili .  
Senatorowie wybrali Kommissje Sejmowe.  W  
Izbic  Poselskiej wrócono dyskusje o L ubo- 
w idzk,im . Zastępca Ministra Sprawiedliwości  
JV iem oiow ski oświadczył ,  że aresztowanie Jó­
zefa LubowidzkiegO nastąpiło z woli Dy kta ­
tora ; nastąpiły l iczne dyskusje ; gdy Pose ł  
S w ic lz iń sk i r z e k ł :  że Deputowany Lubowidz-  
k ib gd ąc  bratem powinien by ł  pamiętać że iest  
Kcprezrn iantem , Arbilrowie g łośne  okazali  
zadowolenie;  Marszalek oświadczył  że Arbitro-  
wie w czasie,  obrad sejmowych,  spokojnie za­
chować się powinni .  Po kilku ieszcze disku-  
sjach podano do wetowania: Czy Jzba Posels­
ka uznaic że Deputowany Lubowidzki  winien  
być prze/  czas sej tr lu przytrzymany i od da­
ny pod s ą d ,  l u b  nie; za oddaniem pod sąd 
b y ło  głosów S3,  a przeciwnych 30,  Poczem

Posłowie  i Deputowani  którzy ieszcze nie p o d ­
pisali aktu przystąpienia do rewolucji  i uzna­
nia iej za narodową,  uskutecznil i  to na wnio­
sek Posła T rzc iń sk iego .  Na wniosek Jana L e-  
doch ow sk iego  , zgodzono się aby od razu w y -  
brano wszystkich 15 Członków do Kommissji  
Sejmowych.  Wybierano  ich do pozna w n o ­
cy i na tern zakończono wczorajsze obrady.  —— 
Wczoraj  rozeszła się pog ło ska ,  że  Jenerał  
W  ej s e j  h o f  n i ep rz y i ą ł  temczasowego dowódz ­
twa nad wojskiem.

L is t  J e n e ra ła  G ra bo w sk ieg o  do  J e n e ra ła  
C h łop ick iego .  , , Jenerale ! Odebra łem rozkaz  
zawiadomienia JW.  Pana że N. C esarz  ode ­
brał  podanie iego z d .  l O b . m .  w którym zna­
lazł  z zadowoleniem wy razy uczuć,  iakicmi dla 
osoby iego ożywiony iesleś i że takowym zu­
pełną  da w iarę ,  skoro JW P .  dasz mu nieza­
przeczony tego dowód , w zastosowaniu się 
do wysokich iego zamiarów zawartych w pro­
klamacji do Narodu Polskiego z d. 17 Grud:  
a to tak ściśle , iak tego możność dozwoli .  
Przyjm zapewnienie wysokiego upoważenia z 
ktorćm mam honor być Jenerale J W P. najniż­
szym i najposłuszniejszym sługą.  (podpi :)S;Hr:  
G ra b o w s k i â więcC h ło p ic k i  pisał  do C e sa rza .)

liomm issja . R z ą d o w a  W o j n y .  Każdy czyn 
odznaczający się miłością ojczyzny,  w inien być  
publicznie ogłoszony t publ iczne odebrać po­
dziękowanie.  Miło iest  Kommissji  Rządowej  
Wojny dopełni ć  tego obowiązku,  wzgl ędem  
R z e m i e ś l n i k ó w  kunsztu Szew ck icgo  w P i o t r - 
ko w ie ,  a mianowicie  wzg lędem Majstrów Ciq~ 
Łyńskiego , S zu lc a  , O ch o ck iego , D ę b sk ie g o , 
K o lc zyń sk ie g o  i  D ą b r o w sk ie g o , którzy wez ­
wani będąc do roboty obuwia zapasowego dla 
Wojska i maiąć sobie komunikowaną nazna­
czoną przez l iomissją R.  W .  cenę ,  to iest za 
parę Trzewików zł .  fi, a Ciżem z ł .  10 gr: 22  
i p ó ł ,  i ednog łośu ie  (wyrazy z Prolokułu)  t
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radością wykrzyknęl i :  , , iż  oznaczona cena iest 
za wysoką.  W ilzisicjszem położeniu Naro-  
iu, każdy tchnąć powinien ty in duchem Pol* 
skini , iżby o i le możności wspomagać bl i ź­
nich,  a tein bardzie] ty h, których krew ma 
się rozlewać z 11 i ep i zy lac i e lnn .  “  i z chęcią  
podjęl i  sib dostawy Trzewików po złotych 5 
groszy 24 a cizerti po zło.  10 za parę.  Oby  
wszyscy inkiegobąe kunsztu Rzemieś lnicy,  byli  
tak im duchem patryo!ytj/.njrn przejęci ,  i s / h  za 
przykładem wyżej wymienionych Majstrów, a 
niezawodnie ,  formujące się wojsko,  z większym  
Jeszcze iak dotąd ubr.incby było  pośpiechem,  
w skarbie z a ś ,  na dalsze i nieskończone po ­
trzeby Ojczyzny , zostałaby znaczna summa , 
która by za ofiarę od R zemieś ln ik ów ,  przez  
Naród przyiętą była.

Dnia 9 b. ni. wydano postanowienie Dykta ­
tora iż Opłata cła od wprowadzonych z za­
granicy koni , iest znies ioną i w prowadzenie  
koni dozwala się przez wszystkie komory.  • 
JP. l l ier:  L ew a n d o w sk i  M igis: Med: i Chiri  
otrzymał  stopień Doktora po odbytym esaini-  
uie .  —  Referendarz Alox: KoliZckow ski ma być 
wezwany na Prezesa Kommissji  Woic:  Mazo­
w ie ck i e g o . —  S łychać  że s ł awny Jenera ł  Fu- 
bje  który wa lc zy ł  w sprawie Greków,  ma za­
miar przybyć do P olsk i. —  Mówią że szanowni  
XX.  P a u lin i C zęstochow scy  z łożą dla Ojczy­
zny znaczną część złota i srebra,  tndziez k i l ­
ka dzwonów.

Szanowna Obywatelka Powiatu StobnickiegO  
wyprawiwszy swego syna iedynaka , maiacego  
lat 1 7 ,  dnia 4  b. m. zawiesi ła na iego p ier­
siach wizerunek N . M A R J I ,  na którym z dru­
giej strony napisała następujące napomnienia* 
, ,Odda ię  ojczyźnie co mam najdroższego,  od* 
daię pociechę mej starości,  nadzieie domu na­
szego,  j edynego' syna.  Spiesz w bratnie sze-  
1 *gi , walcz za oj czyznę ;  ieśli DOG da nam

zwyeięztwo Cczego się sprawiedl iwie spodzie-  
wainy) należeć będziesz  do l iczby zwycięzców,
1 przez to tylko przynieść zdołasz iedyną s er­
cu moi emu pociechę;  ieśli polegniesz  ! d o p e ł ­
nisz również obowiązku p r a w e g o  Polaka ,  l 
niepytaj wcześnie co W takim razie Matka two-  
ia czuć będzi e!  Przed wszystkim iednak,  żą­
dam a b y ś ,  ieśli  masz iakiego przec iwn ika,  
poiednał  się , bo w tej chwili  wszystkich Po­
laków iednosć wiązać poWuiina. Przebacz ura­
z y ,  nie szukaj z ląd zalety że móg łbyś  ko-  
gobąć chociażby i R a s ł u ż o n e m i  Wyrzutami roz­
drażniać. Całą  Iwoia chęcią,  i edyni i i i  dąż e ­
niem niech będzi e  sława z należenia do Wal­
ki za drogą o jczyznę.“

W y s z e d ł  z druku w odpisie urzędowym Pro*  
tokui' pamiętnych w dzieiach naszego narodit 
posiedzeń Jzby P o s e l s k i e j  z d. 18 i 20 Gru­
d n i a  1830,  w których rewolucja z dnia 29 Li ­
s t o p a d a  za narodową uZnaną została.  D o ł ą ­
czony i e s t  do niego i Manifest  przez Deputa-  
eją -Izby og ło szony.  W a żn e  to i godne za­
c h o w a n i a  dz ie łko  s p r z e d a i e ^ s i ę  u A. G a ł ę z o w -  
skiego i Kotnp: przy ułioy Ż a b i e j  i po  i n n y c h  
Księgarniach za c e n ę  z ł p .  2 gr. i  5.

Złożyl i  ofiary Obywatele  Warszawscy.  T o ­
masz Skalski  szarpi fun: 2 bandaży 12 ;
Suchocki i  3J4 fun: szarpi; Rodzińska 5 fun: 
szarp!; Ter:  Malicka szarpie i 20 bandaży ,  
VVilkoszewska 3 If-L szarpi; Szkoła XX.  Au-  
gustjanów paczkę szarpi ; Scypionowa paczkę  
S z a r p i  i bandażów ; Uczennice  Szko ły  Pani  
Szulkc 5 fun: szarpi; Fiorentini  1/2 fun: szarpi  
i paczkę bandaży;  Woliniewiczowa paczkę  
szarpi;  P. Percel  8 fun szarpi ;  R.  S.  3 fun: 
szarpi i paczkę bandaży ; P. Katar: Mausch 3 
fun: szarpi ; P. Fran: Kclerowa 100 bandażów  
paczkę szarpi i kompressów; Dwora Ilertzfcld  
i  funt szarpi.



—  101 —

K o m m iss ja  P o trzeb  W ajsltft. Pragnąc  uprowid.o- 
yrtii iak najrychlej  Mągaz. ny  Warszawskie  w p ot rze ­
bna żywność dla Wojska Sar od i  ogłasza Se za go 
toiyą zap ła t ę  zakupywać  zamierza Mięso dla Arinji  
w zywen,  by'dle, to iest  W o ł y  i Krow y, sztuk ki lka 
tysięcy.  Kaszę Jęczmienną i groch 3 do 4,000 kor- 
cy. Pszenicy korcą 3,000 tudziez  worow drel ichowych 
lub z mocnego i t rwa łego  płótna 20,000.  Wzywa 
wszystkich chęć podjęcia się tych dostaw tnaiądycli 
eby bez zwłoki  zgłaszal i  się do Kommigsji  Pot rzeb 
Wojs ka ,  a mianowie do Hadzcy Stanu llolesty,  k tó ­
ry w dalsze układy'  wchodzić będzie.  M. R a d z i w i ł .  
Senator  Wojewoda Prezydujący.

P a d a  M u n ic y p a ln y  Ul. S .  W a r s z a w y ,
Lubo każdemu fanty na Lombardzie  zastawuiące- 

mu wiadomo iest,  iż Urządzenie Lombardowe mia­
nowicie w § 21, stanowi:  , ,że Właściciel  fantu za­
stawionego,  a z p ó w o du  nłewykupienia lub niepro- 
longowania zastawy przez Licytacją publ iczną prze- 
danego,  ma sobie zostawiony cały rok czasu (licząc 
od t erminu Licytacji  na której  fant  b y ł  przedany)  
do Zgłosznnia się do Lombardu po odebranie Supe- 
raty,  ieżeli się iaka po odtrąceniu z kwoty za fant 
wziętej ,  przypadaiącycb- Lombardowi  nali-źy tości o- 
każe;  skoro zaś w przeciągu tak znacznego czasU, 
rzeczonej  Suporaty z He po zy tu  Lombardowego nic 
odbierze,  takowa do funduszów nainienionego I ns t y­
t utu wcielona,  stal* sif  >eg° własnością, ,  chcąc ie- 
dmak ażeby nikt  niewiadomością składać się nie 
mógł ,  przypomina t akowy przepis z oświadczeniem 
i a  Dyrekcja  L omba rdu  od niego odstąpić,  ani go 
modyfikokawać nie iest mocną.  Warszawa d. 16, 
Stycznia 1331 r. — ' ' Prezydent  W f g r s e e h i —  Sekre- 
ta rz  Jenera lny G. Ja h o ik o w sk i .

'  ' DONI ESI ENI A.
ScTcwcsirator Obwodu, W a rs u iw s zą w s k ieg o .  Po-  

Aaie do Publ icznej  .wiadomości,  iż zaięte O tyce sztuk 
360 samych Szkopów we Wsi  L ip ko wi e ,  za d ł u g  
S k a r b o w y ,  będą  w d. 25 b.  m. i r.. p rzy  ul icy 
Twa rd ej  na placu Grzybów zwanym,  o godziwie 2ej 
z po ł ud nia  zpiwiiężone.  Jo: Ł u sszew sk i .

Jadąc z Warszaw y do Jabłonny w d. 7 b . in. z gu • 
błono PI ILJĄRKS w l-bVyin opróoi  ki lku papier ­
ków 5 zjo.  znajdowały notatki ;  ' łaskawy
znalazca iężęll otR}* P0/  ^375 I'r 7'e ul icy Mar­
szałkowskiej  do Właścicielki  Domu otrzyliia podz ię ­
kowanie i wdzięczność z nagr.odą nawet ,  ieżftli iaj 
potrzebować będzie.

ł a s k a w y  złodziej  co skradł  d. 16 b.  m. P Ł A S Z C Z  
szaraczkowy z kołnierzem niebieskim p luszowym,  
podszyty merynosem t ogoz  k ol o ru ,  oraz parę P l -  
S 1 OLE I ()W demaskowanych Kuhenrei t era ,  z ap o­
mniał  do tycliże pistoletów sziemple,  może i« ode­
brać w każdym czasie w moiem mieszkaniu pod Nr 
G20|>rzy ulicy Daniclewicz:  Podpor u:  Pu ł :  I go  Kr a­
kusów. ,  L O e s t  r e i c*h e r.

Pa łacu Potkańskich. ,  na długie j  u l ic y ,  na­
przeciw' Hotelu Niemieckiego,- Wagazyn włosów 

kra i owych pod firmą X A W E R E Q O  P A T K 1 E W I -  
CZA zawi adami a, iż dostać m«Żna tamże Pu kl ów 
damskich z kwiatami  z włosow robionemi i z plec ion­
k ą  w najświeższym guście . paryzknn,  do ubioru  na 
głow-e; tudzież  Szenionów najpiękniejszych,  d ł u g o ­
ści rozmajfej  d o  c2 i 3 łokci  wynoszącej  , i loków 

- pnryzkich w ed łu g ostatniego Ż ui iu da ,  w różnveh 
iasosuićK; ppzytem urządza peruki  dla inężczvzn i 
daiprffłn sprężynach lub bez s p r ę ż y n ,  które n h b y ł y  
leszcze wi dz iane, półperuki  z naśln lowanicm ciała na 

Ą głowie.  Wszystko za ceue iak na jumiarkowańszą i 
do czasu teraźniejszego zastosowana.

Przed lulką  dniami  przyt rzymano 2 KO NI E z 
Choinontami r usk ie mi ,  Właściciel  zgłosi  sic* po o- 
debranie pod Nr 1142 przy  ul icy Ż e l a z n e j /

Pot rzebny iest  T E R M I N A T O R  do Hamlin WW» 
i Korzeni ,  maiacy lat  około  13 do 17, uinieiący czy­
tać , pisać , i początki  rachuby;  n ajIepie*jby było  2  

prowincj i .  Zgłosić się m zna pod Nr 781 przy  u- 
l icy Elektoralnej  w sklepie Korzennym.

STO Z Ł O T Y C H  P O L S K I C H  NAGRODY.  Z ul icy 
Bednarskiej  dnia łćk b. iii. wieczorem skradzionemi 
zostały para KONI  mierz,yny, iasno kasztanowatych 
koii bez żadnej  odmiany lat  5 maiacy,  a klacz z ł y -  
sinką na czole Ji lewą tylną nogę do kolan biało , 
która iest nięco roślejszą.  Kloby o takowych d a ł  
pewną wiadomość do Biura Ambulansów połowy* h 
w dqmu Xi ezy Karmel i tów przy ul icy Bednarskiej  
od t y łu ,  ot rzyma nagrody ZłPoIs.  Sto.

W dniu wczorajszym uciekła KL^NGZ kasztana* 
\vnt& , ł yso ;  ktp ią u i ą ł  •> raczy odprowadzić  pod 
Nr  4^1 ■> obok głów nego Ratusza z u nagroda.

SUCZKA mała biała,  lpająpa uszki  i ’ftgon długie ,  
zginęła  kto ią odda pod Nr 382 na Kra: Prżc-d; 
odbierze nagrodę.

Dziś  zimna stopni  16;
T E A T R  ROZ MAI TOŚCI .  Ju t ro  A u t o r  wAiepo-  

taęh ,  N iezg o d y  do in e t te ,  K awiarni#*


